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Zamach rewolwerowy
na ks. iiiafata Trz * siaka

Zam achowiec stracił odwagę i zbiegł
n ie  w y k o n a w s z y  z b ro ć n  czego z a m ia ru

We czwartek, Jn. 25 lutego, W] zaskoczona tyn> zapytaniem z 
baały dzień w  goaz.nach połud- kolei próbowała dowiedzieć
niowych, próbowano doKonać za. 
machu na ks. prałata Trzeciaka 
w jego własnym mieszkaniu przy 
ul Freta 10 Po otrzymaniu wia 
domości o zamrchu . nasz spra­
wozdawca udał się natychmiast 
na miejsce wypadku, Oto jego re­
lacja, oparta na opowiadaniu
św iadków :

Gdy o godz. 1,30 siostrzenica 
księdza prałata wycnodzila z mie 
szkania, schodząc po rfchodac", 
na zamkniętej i wyłącznej dla 
tego mieszkania Kiatce schodo. 
wej spotkała nieznanego osob­
nika w  jasnym płaszcz,, | kape­
luszu, który ją zaąeptt, zapytu­
jąc ostro doKąa idzie? Zdz w'ona

kim jest przybysz i czego żąda.
Nieznany osobnik odezwał się 

na to ostro:
—  Nic nie gadać, prowadzić do 

księdza, bo strzelę w łeb!
Gdy próbowała zaoponować, 

ów tajemniczy gość wyją? rewol. 
w tr i usiłował sterroryzować sio, 
strzenicę ks. prałata, powtarza 
jąe żądanie i groźbę.

N ie tracąc przytomności umy­
słu siostrzenica ks. prałata, uda, 
jąc osotrę obcą, która przebywała 
u ks. Trzeć,aka w charakterze in- 
teresantk"," wyraźna swoje zdzi­
wienie, iż nie może wejść „zwy­
czajnie" i zaproponowała mu, by 
zadzwonił.

Gen, Gamelin -  natzelny.Ti w o Jłe ji!
Jednolite dowództwo armii francuskiej

PARYŻ, 25. 2. W  pi asie francu­
skiej nadal toczy się zasadnicza

Osobnik zmieszany począł wy, Przyszedł on widać z zamia- 
cofywać się tyłem, nie w-ypusz- iein dokonania mordu na osobie 
czając rewolweru z ręki, po czym, ks. Prałata Trzeuaka, lecz spot- 
gdy doszedł do bramy od klatki kawszy osobę obcą stracił odwa 
schodowej, wybiegł szybko. gę i szybko zbiegł.

Gdy jedyny świadek zajścia, ■ __ ,
jakim była siostrzenica ks. Trze­
ciaka. -dołał wybiec na ulicę, ta- Ks' pm aŁ - rz^ iaK P010^ 1 n'e 
jemniczy guść uciekał iuż tzybko 8P.U yte na P °m uswiada*
na rowerze w  sŁom  ul. Święto- miania społeczeństwa o meoez-
je rs k ie j. pieczeństwie żydowskim. Ostat-

żaznaczyć należy, że brama od !Jl'°  ^  iar?onown ^mieszcza- 
Nłatki c od m-ej aa parterze jest la zac,ekłt napasci na je?0 osobę' 
stale zamknięta, dostać się przez 
nią można jedynie dzwoniąc do 
mieszkania ks prałata. Osobnik 
ów musiał w lęc wtargnąć na 
klatkę schodową, włamując się 
przez bramę, lub utwierając ją 

jakimś ćooranym kluczem

■H R H R M m I
Gen- Gamelin

dyskusja na temat jednolitego 
dowództwa sił zbrojnych Fran­
cji, która to sprawa nie została 
jeszcze definitywnie rozstizyg- 
nięta. „P etit Parisien" twierdzi, 
że o ile formuła jednolitego do­
wództwa zwycięży, to z pewnoś­
cią zadanie tc spadnie na barki 
gen Gamelin. O ile zwycięży za­
sada, iż armia lądowa, marynar­
ka i lotnictwo bęaą m.aiy osob­
nych dowódców, to wówczas ge­
nerał Gamelin będzie miał — zda­
niem p:ama —  przy swoim doku, 
joko dowodce sił zbrojnych mor 
skich wiceadmirała Darlana, me 
dawno mianowanego szefa sztabu 
marynarki oraz jako dowódcę d;ł 
lotniczych, szeia rztabu wojsk 
lotniczych, gen. Feąuant.

Kontrofensywa czerwonych odparta
N a ro a o w c y  u m a c n fą ;ą  s ię  na  zd o b y ty c h  p o ż y c ie m

65 proc. Hiszpanii wolne od czerwonej okupacji
LIZBONA, 25. 2. Donoszę z 

Burgos. ie  w  katedrze w Cava- 
donga. w  której mieści się sarko­
fa g  p.erwszego króla Hiszpanii 
Dor Pelayo, ku muni styczni mili­
cjanci urządz 'i  kiub. Figurę 
Matki Boskiej sprofanowano, a 
grót królewski otwarto i he i®
caono

A V ILA , 25. 2. Wojska rządowe 
■ponowiły wczoraj kilkakrotnie a- 
taki na nożyc je, zdobyte w 
dmacfl ostatnich przez powstań­
ców, usiłując je  odebrać. Usiło­
wania te skutku nie osiągnęły, a

powstańcy umocnili się na 
swych pozycjach, panują nad 
urogami od Portal Rubio aż do 
Andelii V ivel del Rio Martin. 
Wałki były mezwykle krwawe.

i’ : • - 1
65 proc. terytorium 

w rę.tach powstańców
SALAM AN KA, 25. .2. Gabinet 

prasowy gen Franco informuje, 
że podług ooecnego stanu frontu, 
rząd narodowy jest we władaniu 
65 proc. całego terytorium Hisz­
panii, na półwyspie, Zajęte tery-

Prasa niemiecka o obozie płk. Koia
System - totalizmu nićih :liwi

N a ro d o w c ó w  m e p o zy s k a n o

W  pazurach Iwa
W s trz ą s a  ący  w y p a d e k  w  M y s ło w ic a c h

W  Mysłowicach na Śląsku ro ■ 
„rgra i sie na placu przy ul. T.a# 
ekowej wstrząsający wypadek 
Rozbiła tu swe namioty wędrow­
na menażer'o Karoliny Hergoto- 
wej. Zgromadziła się grupa cie, 
kawych. Jeden z nich, Stanisław 
Smałkowskj podszedł do klatki ze 
lwem i począł go drażnić, war­
cząc i skacząc przed klatką Po­
drażniony lew podszedł do samej 
kraty i wykorzystawszy moment, 
kiedy Smalkowski zbliżył się się. 
gnął łapą, znienacka objął mło­
dzieńca i przydusił do kraty a 
drugą łapą począł masakrować 
mu twarz i piersi. Na rozpacz1 
w y krzyk Smafkowslriego nadbie. 
gir służba menażerii i przy po­
mocy drągów żelaznych uwolniła 
go z opresji. Smałkowskiego prze

Kastęaca p. Lewickiego
p.A -T. donosi:
Minister Oświaty mianował w i. 

zytatora szkół p Sylwestra Kle- 
banowskiego kuratorem okręgu 
szkolnego w  I  ublinie na miejsce 
kura toru Lewickiego

wieziono natychm.ast do azpitala 
Spółki Brackiej, gdzie zHezynfeku 
wanc mu rany i pozeSzywann je.

Życiu jego nie zagraża niebez. 
pieczaństwo, jeśli jednak rany nie 
ulegną zakażeniu.

toidum produkuje: 7& proc- psze­
nicy, 66 proc ziemniaków, 75 
proc. kukurydzy i 60 proc węgla 
kamiennego i ma 59 proc. ludno­
ści.

Śmierć Ramona Unamuno
M AD RYT, 25. 2. Bitwa o Mon­

te Pigan-on zakończyła się poraź 
ka m ilicji czerwonej.

Oddziały rządowe były zuruszo 
ne do wycofania się z pud Monte 
Pigarron. U stóp wzgórza sto. 
kilkanaście czołgów powstań­
czych. Oddziały m ilic ji czerwo­
nej szturmowały czterokrotnie 
górę, lecz zostały zmuszone dc 
odwrotu i poniosły dotkliwe 
straty.

LONDTN, 25. 2. Korespondent 
„T im esu" w  aepeezy z Walencji 
donosi o śmierci Don Ramona de 
Unamuno, syna zmarłego niedaw 
no w Salamance słynnego pisa­
rza hiszpańskiego Miguela Uua- 
muno. Dor icamon Unamuno po­
legł nad rzeką Jarama.

1 „yoikiaener tseobacnter* tak o 
aAictla ootaikie przemiany, poli­
tyczne w  Polsce:

.Założenie . rwego poi kiego ..obo­
zu huiicentracji naj, owc,’~, jest te­
matem lOzmó-, dnia.

Jest rzeczą wątpliwą, czy doprowa­
dzi on nowe i tflewiżytf siły ao rzą 
dzące] wers,wy Pew.ie jest jednak. 
it .aa jakiś czai byc może nawer na 
lata, będzie mog* nowy obóz służyć 
jano fikcja, w ftorej imieniu ubeerr 
faktyczne tutoi ytatywne rządy będa 
w przyszłości zasujpłon przez warst 
Wę rządzącą o wyglądzie demokraty­
cznym —  jardzie, udpuwiadajacym 
charakterowi polskiemu.
Kto by oczekiwał od nowej, od mie­

sięcy zapowiadanej, organizacji pod­
porządkowania większości narodu 
polskiego woli jednego centi rlnego 
kierownictw" według wzoru Włoch i 
Niemiec, tego frzeu i by pouczyc, ze 
jest to w Polsce niemożliwe- -nie tyl 
ko z powodu stosunków, narom wo-

Pe Dratwa kanilyd aiem
na prezydenta m- Łoazf

Jak się dowiadujemy, przy po­
nownych wyborach prezydenta 
m. Lodzi nie będzie więcej wysu­
nięta kandydatura p. Barliekle- 
go

Klub radnych PPS ogłosi, jak 
słychać, kandydaturę p. Bołeeltr 
wa Dratwy wybranego poprzed 
nio na wicoprozydierta m. Łodzi

aciowych, ale równie:' ż powodu róż 
nic społecznych i politycznych. * ~

A następnie dodaje: !
Nie wystarczyło jednak . przejęcie 

programu nacjonalistycznego ah - po 
yskać stojącą na uboczu młodzież

•fSs*

narodową na której pozv łkaniu rai* 
ży steron. wojskowym Liczne nont. 
skaty tych właśnie organów, cd któ­
rych niektórzy oczekiwali zgody na 
nowy program, dowodzą tego w spo 
sób wystarcza *ąc>.

„Frankfurter Zsifung"
o s ta n o w is k u  n a s ze g o  p is m a

W wczorajs ym numerze „Frank 
furter Zeitung1 zamieszczona jest 
depesza z Warszawy, rozważająca 
możliwości rozszerzenia przez obóz 
rządowy swej podstawy na sku­
tek deklaracji pik. Koca. Zdaniem 
„Frankfurter ZeitungJ nadzieje 
na takie rozszerzenie żywione 
przez płk. Koea nie zostały 
dotychczas urzeczywistnione. M. 
in. pisze „Frankfurter Zeitfing‘ 

„Pismo narodowo-radykalnfij mło­

dzieży „ABC“ , na które liczono s^cze 
golnie, ideglo dzisiaj trzykiotncj kon- 
.skacie. Redakcja zamieścik na 

wsiępic pisma wyjaśnienie, w którym 
wyklucza jakikolwiek związek lub 
poparcie przemówienia płk. Koca, 
raz w którym zwraca się bardzo 

ostro przeciwko żydom, komui Siom, 
obozowi rządowemu ■ masoneri:“.

Zaznaczone jest również w  de­
peszy, że wśród publicystów z 
,A B C “  aż 5 to dawni więźniowie 
Berezy Kartuskiej.

Ras Desta ro zstrze la n y
ADDIS ABEEA, 25.2. Agencja 

Stefani donosi: Ras Desta zosta 
podrzas utarczki w obszarze w.el 
liich jezior wzięty do niewoli i 
rozstrzelany. Swego czasu Ras 
Desta. chcąc wprowadzić w  błąd 
Włochów, objawił cheć zgłoszenia 
uległości, następnie jednak sta-

Przyrzekamy
W  d n iu , w k tó r y m  o s ta tn i  

n a r o d o w ie c  o p u ś c ił  B e r e z ę , 
p ien w szy  j e j  w ię z ie ń , ś. p . 
H e n ry k  R o s s m a n n  o p u ś c ił  te n  
ś w ia t .

J a k ż e  s łu s z n ie  je d e n  z p u b li  
c y s tó w  sw e m u  w sp o m n ie n iu  
p o ś m ie r tn e m u  o  Z m a r ły m  d a ł 
ty tu ł „N a p rz e d w io ś n iu " .

W id z im y  ju ż , ż e  w io s n a  
n a d c h o d z i Je s te ś m y  p e łn i  
w ia ry , n a d z ie i , u fn o ś c i  w  o s ta  
te c z n e  z w y c ę s tw o  n a s z e j td e i. 
T e r a z  to nie jest trudno.

A le  ta k  tru d n o  b y ło  c z a s e m  
w ie rz y ć , j a k  tru d n o  b y ło  c z a ­
s e m  z tą  w ia r ą  w s e rc u

w a lcz y ć , z d a w a ło b y  s ię  p rz e ­
c iw  w s z y s tk im  —  w ie d z ą  c i 
k tó rz y  s ta l i  b lis k o  ś. p. H e n ry ­
k a  R o s s m a n n a  wr c ią g u  la t  o - 
s ta tn ic h . W  c h w ila c h  n a jc ię ż ­
s z y ch , w c h w ila c h , w  k tó r y c h  
u  n ie je d n e g o  z a ła m y w a ła  s ię  
w ia r a  w  zw ycięstw -o  —  ź ró d ­
łe m , z k tó r e g o  c z e r p a liś m y  
w sz y scy  z d o ln o ś ć  do wra lk i  b y ­
łe ś  T y .

J a k ż e ż  cz ę sto  b y liś m y  śwdad 
k a m i t a k ie j s c e n y : k r z y ż u ją
s ię  s p rz e c z n e  z d a n ia , g ło sy  
z w ą tp ie n ia , o b a w y , n ie c h ę c i .  
W id a ć , że  ju ż  s ła b n ie  n a p ię ta  
d łu g im  w y s iłk ie m  w a lk i  —

z d a w a ło b y  s ię  b e z n a d z ie jn e j 
—  w o la .

I  w ó w cz a s  T w o ja  tw a rz , 
k t ó r e j  ju ż  n ig d y  n ie  z o b a c z y ­
m y , r o z ja ś n ia  s i f  p o g o d n y m , 
s p o k o jn y m  u ś m ie c h e m  p a d a ­
j ą  k r ó tk ie  z d a n ia , z d a n ia  r o z ­
s t r z y g a ją c e  w ą tp liw o ś c i, u s u ­
w a ją c e  o b a w y , n a k a z u ją c e  
w a łk ę .

Z d a n ia  ja s n e ,  p ro s te , d la  
w s z y s tk ic h  z ro z u m ia łe , z d a n ia  
p o d b i ja ją c e  s e r c e  i b u d z ą c e  
tw a rd ą  w o lę .

M o zę  zn ów  s ta n ą  p rz e d  n a ­
m i p rz e s z k o d y  z d a w a ło b y  stę  
n ie  d o  p rz e z w y c ię ż e n ia . M o­

że zn o w  z n a jd ą  s ię  ta c y , k tó rz y  
z a w a h a ją  s ię .
i > ie  u s ły s z y m y  w o w cz a s
T w o je g o  g ło s u , n ie  z o b a c z v m y  
T w e g c  p o g o d n e g o  u ś m ie c h u .

A le  b ę d z ie  wr n a s  zawrsze ży ­
ło  w s p o m n ie n ie  T w o ic h  s łó w , 
T w e g o  g ło s u .

T o  w s p o m n ie n ie  m u s i n a m  
z a s tą p ić  C ie b ie . W iem y%  że  ta ­
k a  je s t  T w o i a o s ta tn ia  w o la  

N a d  Tw ro im  g ro b e m  p o w ie ­
my' s p o k o jn ie  a le  tw a rd o , ta k  
ja k  Tyr to  u m ia łe ś  r o b i ć :  

W y tr w a m y  i z w y c ię ż y m y ! 
T o  ie s t  n a s z e  o s ta tn ie  p rz y ­

r z e c z e n ie , ja k i e  C i s k ła d a m y .
TT. Z a le s k i

nął na czele buntowniczych od­
działów.

LO ND YN, 25.2. „Daily Ex- 
press“ donosi z Rzymu, że Mus- 
solini polecił ambasadorowi Gran 
di‘emu zanvtać sie w sposób tak­
towny, czy Haile Sełassie zapro­
szony został na koronację Króla 
Jerzego jako Cesarz Abisynii, 
czy też tylko jako dawny Cesarz. 
O ile zaproszenie zostało wysto­
sowane do cesarza ńbisynii. to 
tYłochj musiałyby to potrautować 
jako poważny airont. Na ogol w 
Rzymie przemawiać ma tendencja 
unikania otwartego sporu z W iel­
ką Brvtanią. O ile więc Wielka 
B-ytania wyjaśni, że zaproszenie 
jest tylko aKtem grzeczności, to 
uważane byłoby to za wystarcza­
jące

W P oznew u
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TO RZY „AB C “  O TRZYM YW AĆ 
BRDA NASZE PISMO PRZED 
GODZINĄ 7 RANO  ZA  POSRED 
N ICTW EM  NASZEJ W ŁASNEJ 
OBSŁUGI. PRENU M ERATĘ ZA ­
M AW IAĆ  MOŻNA W  LO K A LU  
NASZEGO O D D ZIAŁU  UL. 27 
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Idea narodowo-radykalna zwycięży!


